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S e r i a  V K o m u n i k a t  Nr  2 9  S e r i a  V

Żywioł polski na Opolszczyźnie
w świetle  tajnego dokum entu  niemieckiego z r. 1935 p. t. .,Der S p rach ­

gebrauch bei den G ottesd iensten  in O bersch lesien“.

Opis dokumentu.

W spółpracow nicy  Insty tutu  Śląskiego odszukali wyniki badań  s ta ty ­
stycznych Bund D eu tscher  Osten z r. 1935 w  sprawie używ ania  języka pol­
skiego w  nabożeństw ach  na Śląsku Opolskim. Ty tu ł dokum entu  brzmi: 
„D er Sprachgebrauch  bei den G ottesd iensten  in O berschlesien“. Ergebnis 
einer von der L andesgruppe Schlesien des Bundes D eutscher O sten  durch­
geführten  statistischen Erhebung. S treng vertraulich! Breslau, 4. H euert  
(Juli) 1935.“

A uto rem  opracow ania  był Rogmann: „S tabsre feren t der L andes­
gruppe B D O “. M ater ia l  spraw ozdaw czy nadesła li  mężowie zaufania B. D. 
O. z poszczególnych kościołów katolickich i ewangelickich, na terenie  
wszystkich  pow iatów  etnicznie polskich. D ane s ta tystyczne dotyczą o k re ­
su 2 miesięcy: grudnia 1934 i stycznia 1935 r. Obejmują one następujące  
rodzaje nabożeństw: sumy w niedziele i święta, msze niedzielne i św ią tecz­
ne, kazan ia  w czasie sum, kazania  w czasie mszy niedz. i świątecznych, 
nabożeństw a popołudniowe i wieczorne w niedziele i święta, msze w  dni 
powszednie, śluby, pogrzeby i t. p. Obok danych cyfrowych podano ró w ­
nież w skrócie uwagi, odnoszące się do poszczególnych kościołów, k tó re  
miały w skazać  pow ody utrzym yw ania się języka polskiego w  nabożeń­
stwach, scha rak te ryzow ać  stosunek księży do niemieckości, oraz w skazać 
imiennie na najbardziej gorliwych krzewicieli języka polskiego spośród 
parafian.

A u to r  opracow ania  całości, Rogmann, zaopatrzy ł zestaw ienia cy­
frowe ogólnym wstępem , w k tó rym  s ta ra  się zresum ow ać wyniki ankiety, 
oraz opracow ał w ykresy  i mapę, w skazującą  czerw oną b arw ą  miejscowo­
ści, w  k tó rych  w ystępuje język polski w  nabożeństwach.

D okum ent odbity  jest na powielaczu n a  papierze  podwójnej szero­
kości; zaw iera  10 stron  wstępu, 50 stron  zestaw ień statystycznych, m apę 
i w ykresy .

A uten tyczność  dokum entu  wynika z samego tekstu , informacje w nim 
zaw arte  dotyczą wielu osób do dziś dnia żyjących, k tó re  drogą k o respon­
dencji po tw ierdzają  dane w nim zaw arte , jak i fakt p rzep row adzan ia  inwi­
gilacji kościołów przez BDO.



Znaczenie dokumentu.

D okum en t ten posiada doniosłe znaczenie dla określenia  faktycznej 
liczby ludności polskiej na Opolszczyźnie w okresie poprzedzającym  w y ­
buch  wojny. Obala on oficjalnie dane niemieckiego spisu ludności z r. 1933, 
jak i z r. 1925. A uto r  dokum entów  określa  ilość Po laków  na Śląsku O pol­
skim na sumę ponad 550.000. Z przy toczonych jednak zestaw ień  s ta ty ­
stycznych, z k tó ry ch  2 tabele  poniżej zamieszczamy —  wynika, że s tosu­
jąc odse tek  polskich nabożeństw  do ogółu ludności —  otrzym am y znacznie 
w yższą sumę ogólną ludności polskiej.

D okum en t rzuca wiele cennego światła  do poznania postaw y ludu 
opolskiego w  najcięższym dlań okresie  niewoli niemieckiej za panow ania 
hitleryzmu. Znaczna ilość przytoczonych  nazwisk ak tyw nych  Polaków, 
ch a rak te ry s ty k a  pos taw y  narodow ej poszczególnych księży, stanowić m o­
gą ważne źródło  dla polityki repolonizacyjnej na Śląsku Opolskim.

D okum ent ten  wreszcie pokazuje szereg m etod w alki Niemiec z lu­
dem opolskim, oraz odkryw a zapędy germ anizatorskie w  okresie >,pak tu  
10-letniego“ z Polską.

W yjątki tekstu:

W  chwili obecnej współpracow nicy  Ins ty tu tu  Śląskiego dr A lfred  
K ucner  i mgr Stefan  G olachowski kończą tłumaczenie dokum entu  na język 
polski oraz zbierała dane do kom entarzy . Zanim p raca  ta ukaże się 
w  druku  w serii: ,,W ydaw nic tw  Insty tu tu  Śląskiego" podajem y kilka ch a ­
rak te ry s ty czn y ch  w y ją tków  teks tu  dokum entu.

Sumy niedzielne i św iąteczne w języku polskim.

„Na ogólną ilość sum (100%) przypada  53% na niemieckie, 46,7% na 
polskie (oberschlesisch-polnische) i 0,3% na odpraw iane w innych języ­
kach. Obecnie sumy w języku niemieckim przeważają. W  poszczegól­
nych pow ia tach  na język polski p rzypadają  następujące odsetki:

1. S trzelce 63.6% 9. Kluczbork 34.1%
2. R acibórz 59.6% 10. Zabrze m. 32.7%
3. Olesno 58.1% 11. Prudnik 31.0%
4. D obrodzień 54.2% 12. Bytom m. 30.8%
5. Gliwice p. 52.8% 13. Gliwice m. 22.6%
6. Opole p. 49.8% 14. Opole m. 10.6%
/. Koźle 49.7%

8. Bytom  p. 48.6% Śląsk Opolski 46.7%
W pierw szych  5 pow iatach: strzeleckim, raciborskim, oleskim, do- 

brodzieńskim  i gliwickim, polszczyzna jest językiem reprezen tacy jnym  
w czasie sum. Prócz tych pow iatów  również powiaty: opolski, kozielski 
i by tom ski p rzek racza ją  przec ię tną  używ ania języka polskiego w czasie 
sum na Śląsku Opolskim. Pomyślniej przedstaw iają  się pow iaty  wiejskie: 
k luczborsk i i prudnicki, jak również 4 pow iaty  miejskie: Zabrze, Bytomi 
Gliwice i Opole. W ynika  z tego, że ludność wiejska posługuje się języ­
kiem  polskim w  znacznie większej masie niż ludność miejska." (Str. 2).

U żyw anie języka w czasie sum i mszy niedzielnych uregulow ane było 
zarządzeniam i Kurii biskupiej we W rocławiu, w porozumieniu z niem iec­
kimi w ładzam i politycznymi. Dla porów nania  przy toczym y odsetki uży ­



w ania  języka polskiego w nabożeństw ach  popołudniowych, w k tó rych  p a ­
now ała  większa sw oboda pod względem językowym. O dsetki te również 
lepiej odzw ierciadlają stan  polskości na  Opolszczyźnie.

Nabożeństw a popołudniowe w niedzielę i św ięta w języku polskim.

1. Strzelce 74.6% 9. K luczbork 44.4%
2. Racibórz 73.5% 10. Zabrze m. 37.6%
3. O lesno 72.8% 11. Prudnik 35.2%
4. Dobrodzień 71.7% 12. Bytom m. 34.7%
5. Gliwice p. 61,5% 13. Gliwice m. 34.2%
6. Opole p. 58.7% 14. Opole m. 0.0%
7. Koźle 54.8%
8. Bytom p. 54.0% Śląsk Opolski 57.1%

Jęz y k  górnośląsko-polski, wzgl. czesko-m oraw ski występuje w  n ab o ­
żeństw ach  popołudniowych w zdum iewających rozmiarach. W  pierw szych 
8 pow ia tach  ilość obcojęzycznych nabożeństw  p rzek racza  50%, a w  p ie r ­
w szych 6 pow iatach  przecię tny  odse tek  dla Górnego Śląska. W  naj­
lepszej sytuacji znajdują się znowu pow iaty  miejskie. P rzy  nabożeństw ach  
wieczornych spełnia się częściej wolę i życzenia ludności niż przy mszach 
i sumach. Z p rocen tu  nabożeństw  popołudniowych w języku polskim n a ­
suwa się przypuszczenie, że język polski jest w śród  ludności bardziej ro z ­
powszechniony, niżby na to w skazyw ały  msze i sumy." (Str. 3).

Poniżej podajem y fragm ent cha rak te rys tyk i  świadomości narodow ej 
ludu opolskiego w  ujęciu Rogmanna:

„Język ludności, jako podstawa języka w nabożeństw ach“.

„...ludność szerokich te renów  G órnego Śląska, objętych naszymi b a ­
daniami — w ypow iedziała  się w dużej liczbie podczas plebiscytu w  m arcu 
1921 za  Polską. J e s t  rzeczą nie do przyjęcia, by ta  polskość dziś w yga­
sła. J a k  stwierdzają trzezwo i k ry tycznie myślący Ślązacy —  p rz ew aż a ­
jąca część tej ludności posiada do dziś polską świadomość, inna część jest 
obojętna (indifferent), w  chwili jednak n iebezp ieczeństw a —  stanie n ie ­
w ątp liw ie  po stronie, odnoszącej sukcesy. Nie należy nigdy zapominać, że 
duża część górnośląskiej ludności nie zdek la row ała  się do dziś świadomie 
i os tatecznie na rzecz niemieckości i żyje w stanie zawieszenia (Schw ebe­
zus tand)“ . (Str. 6).

Duchowieństwo i mniejszość.

. ..Jest rzeczą niemożliwą określić faktyczny stan  liczbowy polskiej 
mniejszości. N astępujące rozumow anie —  jedynie na użytek wewnętrzny  
—  dowodzi, że oficjalna ilość 12.098 (liczba głosów polskich w w yborach  
do Reichstagu 1932 r.) nie odpow iada w żadnym w ypadku  rzeczyw istem u 
stanow i polskiej mniejszości. W  czasie p lebiscytu 20 m arca  1921 r. na 
te ren ie  obecnego, niemieckiego, zachodniego Ś ląska —  ogółem głosowało 
za Polską 195 317 polskich mieszkańców. Z tych praw dopodobnie  ok. 
100 000 było żonatych  Na każde m ałżeństw o na G órnym  Śląsku p rzypada  
6— 8 dzieci. Dla obliczenia ilości dzieci, p rzypadających  na te  100 000 
polskich m ałżeństw  —  trzeba by pomnożyć tę cyfry 3— 4 razy. O trzym a 
się w ted y  300— 400 tysięcy dzieci rodziców, głosujących za Polską. A  więc 
polska mniejszość liczy: 195 317 oficjalnych polskich głosów, dodając do



tego globalną sumę 350 000 dzieci —  otrzym am y ogółem 550 000. Z d ru ­
giej s trony  Polacy  obliczają polską mniejszość na 800 000 ludzi. Jeżeli  od ­
liczyć od owych 550 000 pew ien p rocen t  w tym czasie zniemczonych, to 
praw dopodobnie  oszacujemy raczej za nisko, niż za wysoko, jeżeli przyj­
miemy, że obecnie polska mniejszość na  zachodnim Górnym  Śląsku wynosi 
conajmniej 400 000 ludzi.

Rzecz jasna, że ci Ślązacy w późniejszych w yborach  do parlam entu  
jak  również w późniejszych głosowaniach po objęciu w ładzy  przez partię  
(M achtübernahm e) oddawali głosy na rzecz Niemiec, ale to nie daje ża d ­
nej gwarancji, że oni się istotnie czują związani z niemieckością.

W  takich tajnych badaniach, jak to przed nami leżące —  nigdy nie 
można zbyt silnie ostrzec przed niebezpieczeństw em , jakie przedstawia, 
ilościowym i rozmiarami groźna polskość na zachodnim Górnym Śląsku...“

Na końcu  podajem y jeden z p rzyk ładów  uwag, charak teryzu jących  
poszczególne parafie  i ich ludność:

,,M arkowice, pow. Racibórz: Rozpowszechnianie  języka niemieckiego 
nie czyni postępów. Duchow ieństw o postępuje według w sk azó w ek  W ła ­
dzy biskupiej, lecz ta  tak że  uwzględnia życzenia parafian, k tó rzy  zam aw ia­
ją p rzew ażn ie  polskie nabożeństw a. M arkow ice są tw ierdzą  polskości 
(Bożek), k tórej ak tyw ność  znacznie w zrosła  z chwilą zaw arc ia  p ak tu  10-let- 
niego .Jeżeli ksiądz usiłuje w prow adzić  niemieckie nabożeństwa^ wówczas 
ludność nie zam aw ia mszy w  parafii, a ofiary p łyną na zew nątrz  do Płoni, 
a n aw et do Polski (Kraków, Częstochowa) względnie do duchow nych 
w Polsce, k tó rzy  pochodzą z tej parafii.. .“ (Str, 22).

—  dr. A. Kucner —  mgr St. G olachowski.

U w a g a :  Z ezw ala  się na  p rz e d ru k  lub  d ow olne  w y k o rzy s tan ie  k o m u n ik a tó w  dla
ce ló w  p ra so w y ch  z p o d an iem  ź ród ła .
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